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E c b a  z a jś ć  w  g im n a z ju m  f in .  P la fe r ó w n y
p rze d  Sądem G rodzk im

P I S M O  C O D Z I E N N E ,

I1SJ F O R M U J E  W S Z Y S T K I C H  O  W S Z Y S T K I E M

NA SZE ABC

D z is ia j w S ąd z ie  G rodzkim  I, 
p rzy  ul. W ie lk ie j n r. 5. w p ły n ę ła  
na w okand ę sp ra w a , k tó ra  je s t  
fragm en tem  t. zw. z a jść  im ienino 
w ych  z d n ia  19  m a rc a ':b. r. Wcd- 
dług aktu  o sk arżen ia , p ro k u ra to r 
S,_ O. w  W a rsz a w ie  o sk arża  m iesz 
kańeów  W a rsz a w y  Z. G. la t  19  i 
W . E .  la t  2 1  o to. że d n ia  19 . 3. 
19 34  w  W a rsz a w ie  podczas odby- 

I w aj& cej się. w  te a trz e  p rz y  ul. K a  
' r» w ej 18  ak ad em ji ku czci m ar-

Pięć a y ta ń
w  s p ra w ie  Ż y ra rd o w a
A fe r a  ży ra rd o w sk a  u ra sta  do 

ro zm iarów  w ie lk ieg o  skan d alu . 
T a k  w ie lk ieg o , że o p m ja  p u b licz­
na n ie  może ogran iczyć s ię  do 
ro li o b serw ato ra , a le  m a p raw o 
i obow iązek  dom agać s ię  ca łko­
w itego  w y ja ś n ie n ia  sp ra w y .

A  n ie  w szystk o  w  te j sp raw ie  
je s t  ja s n e . J a s n e  je s t  to, że w ła ś ­
c ic ie l w 'ęk szo śc i a k c y j B o u ssac  
o k ra d a ł p rzez  szereg  la t  zarów no 
p o lsk ich  a k c jo n a r iu s z y  ja k  i 
sk a rb  p ań stw a . M n ie jsz a  o to , czy 
to s ię  działo  za pom ocą o rd y n a r­
n ych  sztuczek sp eku lacy jn o-b u - 
c h a lte ry jn y c h  czy też p ó ł-lega l- 
n ie.

R ab u n ek  t r w a ł 10  la t . W  c iągu  
tego czasu  w yw ed ro w alo  z k iesze­
ni p olsk ich  a k c jo n a riu sz y  z a g ra ­
n icę , w e d łu g  jed n ych  obliczeń 16 , 
w e d łu g  in n ych  40 m iljo n ó w  zl. 
M etody rabunku  b y ły  bardzo p ro­
ste . P. B ou ssac , wlaśeic-iel w ię k ­
szości a k c y j Ż yra rd o w a , ud zie lił 
m onopolu sp rzed aży  b aw ełn y  dla 
Z ak ład ó w  ż y ra rd o w sk ic h  f ir n r e  
fra n c u sk ie j, b ęd ące j w ła sn o śc ią ... 
p. R o u ssa c ‘a . C eny u sta la ło  s ir  
dow olnie, zad łu żen ie  zakładów  
żyra rd o w sk ich  ro sło , p rocenty ro ­
sły  i p ro cen ty  od procentów  ta k ­
że, Z ty ch  tra n s a k c y j p. B o u ssac  
in k a so w a ł „n a  boczku" podobno 
około 2 i pół m iljo n a  zł. roczn ie. 
Ponad to  p rzeszło  m iljon- roczn ic 
w  p o sta c i 2 proc. prow dzji od o- 
brotu  za „pom oc te c h n iczn ą"...

P y ta n ie  p ie rw sz e : —  J a k  to się  
sta ło , że w  c iągu  d łu g ich  la t  ten 
o rd y n a rn y  rab u n ek  uszedł u w a­
dze w ła d z?

D a le j.
Podobno p. B o u ssac  nie b y ł po­

czątkow a w ła ście lo m  w .ększości 
a k c y j ży ra rd o w sk ich . D oszedł do 
nicrj d ro gą  n ie le g a ln ą , k u p u jąc  
przed  upływ em  nakazanego przez 
-władze term inu p ak ie t a k c y j d ru ­
g ie j e m isji, k tó ry  b j ł w  ro zp o rzą­
dzeniu  zarząd u .

R ząd  w ytoczy! proces i w  I-sze j 
in s ta n c ji sąd  zasąd z i! na rzecz 
sk arb u  p a ń stw a  zw rot a k c y j albo 
ek w iw alen t. I  tu s ta ła  się  rzecz 
najd ziw m iejsza. W  r. 19 3 2  w ła ­
dze... um orzyłj w y g ra n y  przez 
sie b ie  p ro ces i a k c je  pozostały  
p rzy  B o u ssac ‘u. Co w ię c e j, ró w n o­
cześn ie  sk arb  obniżył p. B o u ssa- 
cow i w7y m ia r  podatku dochodow e­
go, tak  sam o ja k  i sw o ją  p re te n ­
s ję  do Ż y ra rd o w a , w y n ik a ją c ą  ze 
zw alo ryzo w an ia  kosztów odbudo­
w y  zakład u .

P y ta n ie  d ru g ie : —  D laczego 
wdadze w  r . 19 32  um orzyły s p ra ­
w ę przeciw  p. B o u ssa c ‘ow i. dopo­
m a g a ją c  mu do zw iększen ia  p a­
k ietu  ak cy j żyrard o w sk ich  ?

T y le  co do p rzeszłości, k tó ra  
w in n a być w y ja śn io n a . A  teraz  
sp ra w y  aktu aln e.

D zięki a k c ji p o lsk ie j m n ie jszo­
śc i w  zakład ach  Ż yrard o w sk ich , 
o p in ja  d ow ied zia ła  się  w' m arcu  
b. r . o rabu  n ko w ej go spo darce  
B o u ssa c a  i sąd  zarząd z ił sek w estr 
zak ład ów  ż y rard o w sk ich .

Co było  pienwszym  obow iązk.em  
sekw estratorow  ? —  U su n ą '' n a­
ty ch m ia st od w p .yw u i w ładzy lu ­
dzi B o u ssae a . Z a m ia st tego. se- 
k w e stra to rz y  n ietylko  u trzym ali, 
a le  jeszcze ... ro zszerzy li p ro k u ry  
Pp. V e rm e ersch ‘a i C aen ‘a, pozw.a 
ła ją c  im  przez dw a m iesiące  rzą- 
a ? ić, kupow ać baw ełnę od Bous- 
s a c ‘a, w^ystawdać mu w ek sle  i t. d.

Ja k ie  b y ły  pow ody tak iego  
postęp o w an ia  pp. sek w estrato  
rów  ?

Powódź strajków w St. Zjedncczonycti
P o g o t o w i e  p o l i c j i .  —  Z a n i e p o k o j e n i e  r z ą d u .  —  E e / e w o c n e  p r ó o y  a r b i t r a ż u .

W A S Z Y N G T O N . 1Ó.8. —  G roź­
ba s tra jk ó w  w St. Z jednoczonych  
p o z o s ta je , n ad al zagadn ien iem , 
k tóre  niepokoi rząd  i p a ra liż u je  
w y s iłk i, zm ierza jące  do odrodze­
n ia  ż yc ia  gospodarczego  k ra ju - 
A rb itrz y  rząd ow i u d ali się  w  ró ż­
ne stro n y  k ra ju , celem  zapobie­
żen ia w ybu ch ow i s tra jk ó w , lub

zlik w id o w an ia  ju ż  is tn ie ją c y c h .
W  N ow ym  Jo r k u  is tn ie je  g ro ź ­

ba w ybuch u  s tra jk u  w  przem yśle  
w łókienniczym . W  F i l a J e l f j '  u- 
rzęd n ićy w ie lk ie j r a f in e r ji  cukru  
„ G a l f  R e fin in g  C o " p o stan o w ili 
zw rócić  się  do p ań stw ow ego  u rzę­
du p ra cy , celem  zm uązenia to w a ­
rz ystw a  do pod w yższen ia  w yn a-

Walka wsi i władzą Sowietów
F a łu z yw e  ra p o r ty  o u rodza jach

M O SK W A , 1 7  3. (P A T .) .  —  
T ego roczn e o b ja w y  w a lk i o u ro­
d zaj pom iędzy reżim em  a w7sią  
w y stę p u ją  p rzew ażn ie  v,7 p o stac i 
sk ła d a n ia  przez k ie ro w n ictw o  do­
m en państw m w yeh i kolektyw ów  
fa łsz y w y c h  ra p o rtó w , sztucznie 
zm n ie jsza jący  ch u ro d za jn ość . 
Ź ró d ła  sow ieekie  n o tu ją  po k ilk a ­
n a śc ie  tego ro d za ju  w yp ad ków  
dziennie. S ą  także w yp ad k i 
w ie lk ich  k rad z ieży  zboża. W je d ­
nym  z e lew ato ró w  w  okolicach  
O desy skradziono ponad 1000 
tfci.-aiarów zboża. Donoszą ró w ­
nież o w yp ad k ach  w y sta w ia n ia  
chłopom  za łapów ki fa łsz y w y c h  
zaśw iad czeń , w y k o n a li d osta­
w y  zbożowe. K o m u n iśc i i ..kom so­
m o lcy" s.ą ponow nie m obilizow ani 
i w y sy ła n i na w ieś. Z C ze lab iń ­
ska (U ra l U w y s ia n o  1200  kom uni­
stó w  i 500 „kom som olcow " do 
d ysp o zyc ji w ie jsk ic h  w yd z ia łó w  
p o lityczn ych .

M O SK W A , 17 .  8. ( P A T .) .  —  W 
szeregu  żłobków d ziecięcych  w  
C z era ich o w szczyźn ie  u jaw n ion o  
p odczas „ c z y s tk i"  o rg a n iz a c ję  na 
uczyc ie lsk ą , k tó ra  'p o sta w iła  so­
b ie  za zad an ie  re lig i jn e  w y c h o w a ­
nie dzieci, p row ad ząc JJ? do cerk ­
wi na n abożeń stw a pod pozorem  
zw ied zan ia  zabytków  sztuki. W in ­
nych p ociągn ięto  do odpow iedział 
ności sąd o w ej —  z a rz u c a ją c  im 
zarazem  „obce pochodzenie k la so ­
w e "  oraz  o sk a rż a ją c  ich  o n ad u ­
ż yc ia  m a te r ja ln e .

S A B O T A Ż  P O C Z T O W Y  
M O SK W A . 17 .  8. ( P A T .) .  —  W 

C h abaro w sk u  (D a le k i W schód) 
odbył się  s e n sa c y jn y  p ro ces 3-ch 
p raco w n ikó w  tam te jszego  'te leg ra  
f i  o um yśln e n iszczen ie  depeśz. 
L o s ten spo tkał n aw et depesze 
p ań stw ow e. M . in. zniszczono 890 
depesz w c ią g u  10  dni. W in nych  
skazano na w ięz ien ie  od 1  do 7 
la t.

Zmiany w HyHlomacK
w  B M łgarji

P A R Y Ż , 17 .8  (P A T ). Korespon­
dent tlarasu  donosi z S o fji. że król 
Borys podpisał (k iś dekret, zawie­
ra jący  szereg uomimicyj na odpo­
wiedzialnych placówkach dyploma­
tycznych w Bułgar,ji. Prol'. Pctko- 
riainow, b. minister komunikacji, 
leader b. p artji porozumienia demo­
kratycznego (grupa Barow a i Mo­
lowa) oraz j i-ofesor praw a na Uni­
wersytecie w S o fji, został mianowa­

ny posłem bułgarskim w Paryżu. B. 
poset bułgarski w Berlinie, Slavczo 
Poinc-nop został mianowany posłem 
w Rzym ie, zaś b. poseł w Ankarze. 
M ikołaj, \ntonow, ministrem pełno­
mocnym i delegatem stałym  Bułga- 
rji przy Lidze Narodów.

W danej’ chwili wakują więc na­
stępującą placówki dyplomatyczne: 
w Berlinie, Ankarze, Moskw id. i 
Brukseli.

NitfOn funtów dźwignięto z morza
S z trb y  z ło ta  z ło żo n o  <w Londyn ie

N ie m ożna p rz e jść  do porząd-

JJ jN D Y N . 17 .S  (P A T ). IV r. 19 17  
niemiecka łódź podwodna zatopiła 
w pobliżu północno-zachodniego w y­
brzeża Trlaudji statek angielski

ku dziennego także w obec sp ra w y  
go spo dark i zakład am i żyrard o w - 
skicm i w  czasie  sek w estru . Pp . 
B o u ssac  k ra d li i w yw ieź li w  c ią ­
gu 10  la t okol m ilj. zł. roczn ie. 
S e k w e str  w  c ią jju  4-ch m iesięcy  
nic nie zarob ił, a  zwiększy 1 po­
dobno znaczn ie zad łużen ie  z a k ła ­
dów. Czy fach o w o ść  obecnych 
zarządców7 sto i w ię c  na w7ysokości 
pow ierzonego im  z a d a n ia?

I  w końcu, o sta tn ie , p ią te  p y ­
ta n ie : R ząd  w y s tą p ił p rzec iw
um owie z a w a rte j przez m n ie jszość  
p olską z p. B o u ssa e ‘em. S łu szn ie . 
Do ro z w ik lyw an ia  sp ra w  z rzez i­
m ieszkam i są  sąd y . A le  poza sp ra  
w ą  sp raw ied liw o śc i i sądu  je s t  
zagad n ien ie  go spo darcze  Ż y r a r ­
dow a, je g o  bytu, bytu ty s ię c y  ro ­
dzin robotn iczych  i zagrożonych  
m ają tk ó w  drobnych a k c jo n a r iu ­
szy. Co rząd  zam ierza  zrobić z tą  
sp ra w ą ?  J a k i  ma p la n ?

S . S .

„L aurenue", ui którym znajdowało 
się przewożone do \m eryki złoto w 
śz.labacli, wartośi-i 6 miljonów i’nn- 
tów szterlingów. A dm iralicji b ry ty j­
skiej w okresie od 19 19  do 19 34  r. 
udało się zc znajdującego się na dnie 
morskieni statku wydobyć złoto na 
śnmę 5 •miljonów funtów. Dalszych 
jednak usiłowań zaprzestano, bo 
kadłub statku wbił się sczasem zbyt 
głęboko w piasyk dna morskiego i 
prhce dookoła wydobycia reszty zło­
ta związane były z wielkiem niebez­
pieczeństwem. Obecnie przeprowa­
dzone w najw iększej tajem nicy 3- 
mieSięczuo prace, których na zasa­
dzie specjalnej koncesji dokonała 
pcw na prywatna f  irma nurków, da­
ły  pożądane rezultaty i pozostałe 
złoto, wartości jodnęgó'-miljona fun­
tów.^ zostało z dna'm orskiego wydo­
byte. P raca  nurków bęła bardzo u- 
eiążliwa, albowiem musieli onripra- 
cowae na głębokości 12 0  stóp. Ze 
statku, który prowadził tę akcję,’ 
złoto przeniesiono na statek trans­
atlantycki, zmierzający do Liverpoo- 
lu, a stamtąd przewieziono do Lon­
dynu, gdzie wczoraj ulokowano je  w 
skarbcu Banku Angielskiego,

grod zen ia . IV  P ittsb u rg n u  a rb i­
te r  rząd o w y u s iłu je  n a w iązać  
k on tak t ze s tra jk u ją c y m i robot­
nikam i fa b ry k i „A lu m in iu m  Com ­
p an y  o f  A m e ric a " . W  C h icago  
w zm ocniono od d zia ły  p o lic ji, k tó­
re  gotow e są  w  każd ej c h w ili in ­
te rw en io w a ć  na w yp ad ek  z a jść , 
ja k ie  m ogą w y w o ła ć  s t r a jk u ją c y  
konduktorzy autobusów . W  M in- 
n eap o lis  s t r a jk  szoferów 7 sam o­
chodów  • c iężaro w ych  p rzew lek a  
s ię  i obie stro n y  oczeku ją  a k c ji 
tee stro n y  p ań stw o w ego  urzędu 
p racy . W s ta n ic  O regon 4 tyfsć 
ryb ak ó w  i urzęd ników  fa b ry k  
kon serw  ryb n ych  p o zo sta je  bez 
p ra cy  w sk u tek  k o n flik tu  na tle  
p łac zarobkow ych. W Y o rk u  (sta n  
P e n s y lw a n ja ) , to w a rz y stw o  au to ­
busow e „Y o rk  M otor E x p re s s  
C o" w7strz\m a ło  ruch  autobusów  
spowodu k o n flik tu  z szo feram i, 
którzy d o m aga ją  się  p odw yższe­
nia zarobków . IV  M a n ili na w y ­
spach  F ilip iń s k ic h  s t r a jk u ją  ro ­
botnicy fa b r y k  c y g a r . W ojsko  i 
p o lic ja  u trz ym u je  p o iząd ek .

N O W Y JO R K , 16 . S. S y n d yk a t 
.pracow ników  tk a ck ich  w  S t. Z jed  
noezonych u p ow ażn ił w ład ze  wy­
konaw cze do og łoszen ia  s tra jk u  
pow szech nego w  przem yśle  tk a­
ckim  i b aw ełn ian ym  z dn 1  w rześ 
n ia  lub n aw et przed tą  d atą , o 
ile kom itet w yk o n aw czy  uzna to 
za stosow ne.

Groźba strajku 500 tysięcy
N O W Y  JO R K , 17 .  8. ( P A T .) .

W  c a ły c h  S ta n a ch  Z jed noczonych  
p an u je  duże zan iepo ko jen ie  spo­
w odu ep id em ji s tra jk ó w . Is tn ie je  
obaw a, że liczba  s tr a jk u ją c y c h  w 
p rzem yśle  w łó kien n iczym  d ojdzie 
w krótce do' 500 ty s. robotników , 
którzy d o m a g a ją  się  skrócen ia 
czasu  p ra c y  i zw iększen ia  zarob ­
ków . Źródłem  k o n flik tó w  robotn i­
czych je s t  k la u z u la  „zb io ro w ych  
um ów ", zaw ie ra n ych  przez N . 
R . A .

U n ja  ro b o tn ik o w  tkackich
W A S Z Y N G T O N , 17 .  8. (P A T .) .  

N a  zeb ran iu  u n ji robotników  tk a­
ckich  uch w alono og łoszen ie  s t r a j­
ku 500 tysięcy7 robotników , za­
tru d n io n ych  v. p rzem yśle  w łókien  
niczym  na dzień 1  w rz e śn ia , j e ­
żeli do tego czasu  n ie n a stą p i pou 
w yższen ie  zorobków  i zm n iejsze­
n ie czasu  pracy7.

W  C olum bus s t r a jk u je  ju ż  2000 
robotników7 tk ack ich .

sza lk a  P iłsu d sk ie g o  ro z la li p łyn  
łzaw iąco  - cu ch n ący , zm u sza jąc  
tem  sam em  inn e osoby do opusz­
czen ia  sa li.

F z a sa d n iń n ie  aktu  o sk a rż e n ia : 
D n ia  19 .3  19 34  z ra c ji  im ienin  
m arsz a łk a  Jó z e fa  P iłsu d sk ieg o , 
sta ra n iem  S tra ż y  P rz e d n ie j w 
W a rsz a w ie  odbyły się a k a d e m je : 
m iędzy innem i akad em je  tak ie  
o d b y w ały  się  w  sa la c h  T e a tru  
W ie lk iego . W ie lk ie j O peretk i p rzy  
K a ro w e j 18 . A k ad em ję , k tó ra  się  
od była  o god zin ie  1 1 - e j  w  T e a trz e  
W ielkim , zaszczyci! sw o ją  obecno 
śc ią  P rezyd en t. Około godziny 
12 .10 , k iedy na s a li  T e a tru  W ie l­
kiego by ło ciem no, n ie w yk ryc i 
sp ra w c y  w  7 i 9 rzęd zie  po śro d ­
ku sa li oraz na d ru giem  p iętrze  
z loży oznaczonej n r. I r  oz la li p łyn  
cuchn ąco  - łz a w ią c y . P ró c z  tego 
rzucono szm atę p rzesyco n ą  takim  
płynem , gdzie  z n a jd o w ała  s ię  o r­
k ie stra . D ochodzenie sp ra w c y  nie 
w yk ry ło . R o zlan ym  p łyn em  pop a­
rzone z o sta ły . D w o rk ow sk a  B a rb a  
ra . (L w o w sk a  1 5 )  i S a w ic k a  K ir a  
(T rz e c ie g o  M a ja  2 ) , obie uczennl

ce g im n azjum  C e c y lji P la te r  * 
ZyberEów njf. Pozatem  lekko uszko 
dzone części u b ran ia  m a ją :  W oy- 
nów na F a n ia , i C h ąd zyń ska K r y ­
styn a .

P odobny w yp ad ek  ro z lan ia  pły­
nu cuch n ącego  m ia ł m ie jsce  o te j­
że god zin ie  w  sa li  W ie lk ie j O pe­
retk i, K a ro w a  18 . T am  rozlano 
p łyn  na a m ifite a trz e , w7 3-e j lo ty , 
w  k rz esła ch  na dole.

Ja k o  spraw ców 7 tego czvnu w y ­
w ia d o w ca  G uzow ski za trzym ał Z. 
G. i W. P . Czy ci w ła śn ie  ro z la li 
p łyn  cuchn ąco  - łz a w ią c y  \vywvia- 
dowc-a G uzow ski n ie  w id z ia ł i 
n ik t ze św iad k ó w  n ic p otw ierd za  
tego . N ie  p rz yzn a li s ię  do tego 
czynu p rz es łu ch an i G. i P .

D ziś s p ra w a  ty ch  z a jś ć  zn alaz  
la  s ię  w  S ąd z ie  G rodzkim , gdzie- 
ob roń ca o sk arżo n ych  adw7. R o śc i- 
szew sk i w n ió sł o p ow o łan ie  św iad  
ków  obrony. S p ra w ę  odroczono 
n a ra z ie  bezterm inow o. P ro ces  
ten  w zbud ził ogrom ne z a in te re so ­
w an ie , czego dowodem  b y ła  w y ­
p ełn io n a  po b rzeg i s a la  Sąd u  
G rodzkiego .

Samoloty w ptkiu za banóytamc
M iljo n e r L a b a tt —  u w o ln io n y

TORONTO, 17 .S  (P A T ). P o lic ja , 
kanadyjska i am erykańska piosiłku- j 
jąc  sio samolotami, ściga bandytów, 
którzy7 porwali przed kilku dniami 
-niejakiego Labatta. P rasa  tutejsza 
domaga r ię  od władz energicznej ak­
cji w celu zwalczania tego nowego 
rodzju bandydyzmu w Kanadzie'. W 
dniu wczorajszym policja dwukrot­
nie pvzes2kodzila bratu Labatta  u- 
dać“ się na wyznaczone mu telefo­
nicznie przez nieznanych osobników 
spotkanie.
’ IV ostatniej ciiwili donoszą,-iż La- 

batt został uwolniony przez bandy­
tów.

TORONTO, 17 .S  (P A T ). -Szef

miejscowej policji oświadczył, że La- 
batt, porwany7 przez bandytów, od­
zysku' wolność.7';Okohezności jego u- 
wolnieuia są jednak trzym ant w 
■wielkiej tajem nicy, tak' żc nawet 
szereg osób, biorących udział w  ak­
c ji p o ś c ig o w e j oraz w śledztwie, nic 
zna przebiegu tej afery. Niewiado­
mo również, czy  uwolnienie to na­
stąpiło wskutek doręczenia żądanego 
okupu, czy „też dzięki temu, że od­
kryto kryjówko przestępców.

Ja k  się okazuje. Labatt nic ma 
na' solne żadnych śladów złego trak­
towania. jedynie jest , wyczerpany 
nerwowo, tak że lekarze zalecili n>>:< 
przeprowadzenie k uracji.

Deszcze częściow o
Z a la ły  S o fję

SO F JA., 17 .8  (P A T ). Nad okrę­
giem sznmlansK.1111 przeszła gwałtow­
na burza, połączona z gradobiciem. 
)V „icktorych miejscach warstw a lo­
du dochodzi do 50 centymetrów gru­
bości. Niezwykle ulewne deszcze, ja ­
kie przeszły nad bofją , oraz burza 
gradowa spor. odowały zalanie m ia­
sta w kilku miejscach,

Pola d ia m e n to w e
o d kry to  w  N igerii

L A G O S, ( N I G E R JA ) ,  lć .  8 . —  
(PA .T  ). —  R ząd  N ig e r j i  p o d „je  
w iadom ość, iż  w  p ro w in c ji Z a r ia  
odkryto  pola d jam en tow e. W iado­
m ość ta  spo w od o w ała  ogrom ny 
napływ 7 lu d n ośc i do te j m ie jsco ­
w o ści.

Wielkie katastrofy samochodowe
w  N iem czech

B L K L L -., 17 .8  (I* AT). N a szosie 
między Hussum i Flensburgicin 
(Szhzw ig niemiecki) w ydarzyła się 
ketastrofa samochodowa. Samochód 
osobowy z 5-ciu pasażerami, '.dostał I 
się na niezabezpieczonym przejeź- ! 
dzie kolejowym pod kola pociągu o- 
sobowego. Lokomotywa ciągnęła sa­
mochód około 12 5  metrów po torze,7 
rozbijając go doszczętnie. Jedna o-o-

ba zoslała zabita ni miejscu. ezte7 
ry  inne odniosły bardzo ciężkie ob­
rażenia.

B E R I IN  17 .8  (P A T ). IV miejsco­
wości Belgen-i w Sakson ji samochód 
ciężarowy, wiozący7 grupę robotni­
ków, najechał .pa przydrożne drze­
wo, staczając sic następnie do t ro­
wu. Fkutkiern wypadku 9 robotni­
ków odniosło ciężkie obrażenia.

Protest kolejarzy
p rze c iw ko  uw ię z ie n iu  m a szyn is ty

P A R Y Ż , 17 .8  (P A T ). Uwięzienie 
maszy nisty pociągu Genewa. -— Mar- 
sy lja  pod zarzutem spowodowania 
katastro fy  w Arignon, wywołało 
protest organizacyj kolejarzy7. Dele­
gat K onfederacji Kolejarzy7 udał się 
do mini d ra  robót publicznych celem

zaprotestowania przeciwko temu &■ 
reSztowaniu, niezgodnemu z ustawą, 
zakazującą prokuratorowi areszto­
wania maszynistów przed zakończe­
niem śledztwa. Je s t  rzeczą prawdo­
podobną,. że maszymifila zostanie 
wkrótce wypusztzony na wolność.

Szef sztabu Reichswehry
gen. von Fritsche p o zo s ta je  na s tan o w isku

F A R Y Ż , 17 .  8. (P A T .) .  K o re s ­
pondent H avasR  donosi z B e r lin a  
co n a s tę p u je : O fic ja ln e  k o ła  n ie­
m ieckie z a p rz e c z a ją  pogłoskom , 
k tóre  u k az a ły  się  z a g ra n ic ą , j a ­
koby s z e f  sztabu  R e ic h sw e h ry  
gen. von F r its c h e  m ia ł otrzvm ać 
d ym isję , ja k  rów n ież, żc b y łb y  
zastąp io n y n a  tem  stan o w isku  
przez gen. von  R eich en au .

P o g ło sk i te, ja k  w y ja ś n ia  b er­

liń sk i k orespond ent H a v a sa , pow 
sla ly  na te j p od staw ie , iż g e n e ra ­
ła  von F r itś c h e  łą czyć  m ia ły  w ę­
zły  p rz y ja ź n i z von B ose,, byłym  
o ficerem  R e ic h sw e h ry . a ostatn io  
szefem  gab in etu  von P ap en a. 
o f ia r ą  w yp ad ków  z 30 czerw ca. 
W “zw iązku  z tem  s y tu a c ja  p o l:- 
tyczn a  g e n e ra ła  von F r itsc h e  
m ia ła  s ię  sta ć  dość trudna) •

L e w ita  w  H iszpan ii
Stafc di walki

P A R Y Ż , 17 .  8. (P A T .) .  Z M a­
d rytu  donoszą, że w śró d  re p u b li­
k ań sk ich  p a r ty j lewieowweh za­
znaczył się  ostatn io  s iln y  ruch  w 

^k ierunku  w ytw o rzen ia  w sp ó łd zia ­
ł a n i a .  D ziś n a stą p iło  ostateczne 
ip o łączn ie  s ię  p a r t ji  den iokratycz- 
n o -rad yk aln e j, k tó rą  k ie ru je  b.

I p re m je r  D iego M artin ez  B a r r io  z 
[ rad yk a ln ym i so c ja lista m i. Da któ­

rych. czele sto i b. m in ister G or­

don O rdas. N ow a p a r t ja , które) 
nazw a zostan ie  u sta lo n a  później, 
będzie dążyć do tego aby p rzy­
s tą p iła  do n ie j także p a r t ja  n a­
rod ow ych  rep ub likan ó w ^, k tó rą  
k ie ru je  San ch ez R om an. N ow a 
p a r t ja  zam ierza  n a w ią z a ć  n astęp ­
nie kontakt z byłym  p ren ijerem  
A zana, p rzyw ó d cą  g ru p y  lew ico- 
w o -re p u b lik ań sk ie j. celem  stw o­
rz en ia  ogóln ej fe d e ra c ji


